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Przed wyborami. 


4. 


Robotniku i ty inteligencie pracujący! 


o swe zdrowie marnujesz w rzece tri- 
dów rwące I 

Wnet sią skończy twój los ciężki i żywot 
ciernisty 

bali de zwycięstwa pomożesz naszej 
SIÓDMEJ istył 

Baczncść! Baczność! 


Do Miejscowych liarodo"= 

wych Robstniczych Komi- 

tetów Wykorczych W-iwa 
Łó izkiego. 

W związku z !tKomunikatem Nar. 
Rob. Kom. Wyb. na W-two Łódzkie po- 
misszczonym w NN 276 z d. 8.X oraz 
278 z d 10.X zawiadamia stę, że spisy 
mążów zaufania do Komisyj Obwodo- 
wych do Sejmu należy wysyłaó pod 
następującemi adresami: 

Okręg 14 (dla powiatów Łódzkiego 
Łaskiego oraz Sieradzkiego). 

kol. Stetao Pogorzelski, 
Zgierz, Rynek Kilińskiego 7. 


Okręg 15 (dla powiatów Konińskie- 
g? Kołdkisgo, Słupeckiego i Łęczyc- 
lego), 
kol. Ludwik Szymański, 
m. Konin, Hotel Litewski, pokój N 3. 


Okręg 18 (dla powiatów Piotrkow- 
skiego i Brzezińskiego), 
kol. Jan Kubiński, 
Piotrków, Dom Ludowy, ulica 
Legjonów 12, 


Okrąg 16 (dla powiatów Kaliskie= 
go, Tureckiego i Wielańskiego), 
kol. Franciszek Maciejewski, 
Kalisz, Hotel Europejski, ulica 
Józetiny 5. 
Wszystkie te powiaty oraz powiat 
Radomskowski przesyłają spisy mężów 
Raufania do Komisyj Obwodowych na 


Po otwarciu Sejmu Sląskiego. 


tuberżf czas głosowania do Senatu do 

TA kol. Józefa Dziamarskiego. 

s łódź, ul. Radwańska 19 m. 31. 

wodt 

Pabian % W spisach podawaó należy imię, 

Sage E nazwisko, miejsce zamieszkania, wiek 

raw | 
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zny, KATOWICE, tli. Dziś akonstytu- 

proce ował się klub NPR., wybierając prze- 
i wodniezącym posła Ignacego Sikorąq, za- 

ape stępcą przew. Grajka. Do NPR. przy- 

wyk” stąpił w charakterze hospitanta jedyny 

Ą Ki d ludowiec poseł Szczucik. 

a . we LJ Hi 

e Z komisji regulaminowej. 

KATOWICE, 11. N Dziś 11b.. 
„a à je komisji 


"ad: q LP E 
aea, Bepa Rięjkieco, złożo- 


oraz Ne Komisji Obwodowej lub miej-- 
scowość, gdzie zasiada Komisja, w któ-$ 
rej mężem zaufania NPRu ma być 
dana osoba. : 


Spisy przesyłać należy do 20-go 
października. 


Narodowy Robotniczy Komitet 
Wyborczy na W-two Łódzkie. 


Wieo RPR. i 
Dzielnicy Bałućkiej. | 


_ 

W ubiegłą niedzielę przy udzialu 
ekolo 2 tys. osób odbył się wiec NPR. 
Dzielnicy Bałuckiej w Marcelinie (Zgierź 
aka 101). ~ 

Wiec zagaił kol. Bernaciak, prze- 
wodniczył kol. Pawełczyk, ssesorami 
byli kol. Wolska i Maksymowicz. 

Pierwszym referentem był kol. po- 
sel Michalak, omawiając pracę sejmową 
NPR, oraz zadania nasze w przyszłym 
Sejmie. Następnie mówoa scharaktery- 
zował poszczególne stronnictwa, stające 
do wyborów. 

Drugi zabrał głos kol. Ogłowski w 
imieniu Polskich Związków Zawodowych. 
Wskazywał na bezczelność tych, co o- 
becnie zgłaszają się po głosy robot- 
ników, a w Sejmie występowali przeciw 
robotnikom. 

Choć dzień był nieodpowiedni na 
wiec na otwartem powietrzu, zgroma- 
dziło sie około 2 tys. osób; przy głoso- 
waniu wszyscy podnieśli ręce za sió- 
demką. 


Wiec NPR. w Marzeninie 
(pow. łasi). 


W niedzielę dn. 8 b.m. odbył się n 
nas wiec przedwyborczy przy udziale z 
górą 2000 osób. Przemawiał kol. Błoch 
z Pabjanic, który poruszył cały szereg 
spraw, które dla dobra Polski i klasy 
robotniczej muszą być załatwione w przy- 
szłym Sejmie. Podczas przemówienia 
kol. Błocha miejscowy Ksiądz, który na 
kazaniu z okazji odpustu zaklinał obe- 
cnych, by głosowali tylko na 8-kę, bo 
inaczej Polska zginie, chciał wiec ro- 
związać, gdyż potrzebni mn są parafja- 
nie na zebranie. Jednakże nikt z wiecu- 
jących nie poszedł. Dalcj przemawiał 
kol. Grelus i jeden z PPS. Wiec zakoń- 
czono okrzykami: Niech żyje Józef Pił- 
sudski, niech żyje NPR., niech zyje li- 
sta Ne 7. Po wiecu zawiązano miejsco- 
wy Komitet wyborczy, który będzie pro- 
wadził agitację za listą Ne 7. 

Słuchacz. 


nej z 7 posłów. Na przewodniczącego 
wybrano posł. Rumpfeldta z PPS., na 
referenta pos. Korfantego, na sekretarza 
pos. Pronobisa 4 NPR. Komisja prze- 
dyskutowała i przyjęła 39 artykułów pro- 
jektu rządowego. Wszystkich artykułów 
jest 65. Następne posiedzenie komisji, 
odbędzie się 12 b. m.ł i 
4 poprawek, które poczyniono w 
prejekcie regulaminu obrad sejmowych, 
należy podkreslić następujące artykuły: 
5. projektu rządowego ma brzmienie na- 


stępujące: językiem rozpraw Sejmu jest} 


Cera prZBAIAEKOŻT: 
Kiesięcznie Ek. 00 
za prowincji „ 1700 
Zsgranicą 


Za ednoszenie doli- 
cza się miesięcznie 


Każda nowa podwyżka 
chcwiąznje juź przyjęto 
cgłoszenia od dnia zmia- 
ty cen bez uprzedniego 
zzwiadowienia. 
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Pismo poświęcens sprawie robotników i inieliggnsji pracującej 
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Administracja otwarta od g. 9 ran? 
do 7 wieczorem.  ..essssssers 


CENA OGŁOÓSZEN : 
Przed tekstem mk. 200 — 
w tekście mk, 350, —rekia- 
my mk. 200—, nekrologł 
mk. 00—, komunikaty 


» NU 


4009300 0Q0 


— 


100 Mk. 


Redaktor przyjmuje wo wtorki i platii 
od 5 — 7 wiecztróm. 


£ekrstarjat Redakcji otwarty dla pt- 
bliczreści od G—8_wieóz. _endzianais. 


mk.120, zwyczajńć rak, 73 
zn wiersz nomparelowy 
jednołamowy. 
Ogłeszeci« drobne 20 mk- 
za wyraz, dla poszutnją- 
cych pracy oraz zagubio- 
ne dokumenty mk 15. 


CIII — 


język Śląski. W dyskusji komisja przy- 
jela, że w granicach postanowienia art. 
138 konwencji genewskiej, dopuszczalny 
jest język niemiecki. Do artykułu po- 
wyższego dodane będzie zdanie drugie: 
W granicach postanowień art. 133 kon- 
wencji genewskiej podczas rozpraw 
ustnych dopuszczalny jest język nie- 
miecki, 


B iowa siedzibę... 


KATOWICE, ti-go (A. W.) Woje- 
wództwo Sląskie projektuje budowę o: 
sobnege gmachu dla województwa i o- 
sobnego dla sejmu śląskiego. Tymcza- 
sowa rada wojewódzka  preliminowała 
na budowę gmachu województwa 259 
miljonów marek niemieckich na ręce 
kierownika oddziału robót publicznych, 
p. Kaulicha. Gmach stanie przy ulicy 
Ks. Henryka i będzie obejmował około 
400 pokoi. Roboty mają się zacząć ra 
wiosnę roku przysziego. 

Natychmiast po przeniesieniu się 
urzędu województwa i sejmu do włas- 


Rekspizów nienadsiących się da draks Reieksja 
e e "m nie zwrazaą4. TFWWTĘ | oari 


Aitykuty bez orrsczomia hosGrarjnm uważał 
łą za bezpłatna. 


í- CONO R T C T "2 7. 2" l 
Zatorski, w Pabjanicach, Zamkowa Nr. 15. 
ZEE o o R E E Oo E E | zg 


Ogłoszenia zamlojscow? 3 
50 proe. drożej. — Zigrą- 
niczna 109 proe. drożaj 

Ogłoszenia nadsyłane po 
g.5 wiesz. 5) proc. drożaj. 


za a "FLSZE"RIFR 
« CCASA 


= Konto czekowa F. K. 0. 60.143. 


nych budynków, gmach dawnej szkoły 
budowlanej będzie przekształcony na 
siedzibę projektowanej) politechniki 12 
Górnego Słąska. 


Pawia sobotnje państwo. 


KATOWICE, 11. Nar. Partja Rob- 
wniesie do Sejmu interpelucję w sprawie 
przcznaczonego przez rząd warszawski 
dwustumiljonowego funduszu dla centra- 
łi apfowizacyjnej w Katowicach. Pod 
naciskiem bloku narodowego, urzędnicy 
Województwa, Dr. Bielak i nadradca 
Pawlik, dotąd nie wypłacili Zaw. Związ- 
kom robotniczym przyznanej przez Wo- 
jewództwo zaliczki dla Centrali zaka- 
pów. Wobeo dwutygodniowej zwłoka i 
spadku marki niemieckiej w tym czasie 
poniesiono stratę do 30 miljonów marek 
niem., czyli z funduszu 200 miljonów, 
przyznanych przez Rząd, ubytek warto- 
ści wynosi 60 tysięcy dolarów. 

Interpelacja skierowana jest pod 
adresem Województwa i wspomnianych 
urzędników, 


Lawięczenie broni A Miskin Wothodzię. 


diład w Kacagji podpisany. 


WARSZAWA, 11. (AW). Układ w 
Madaanji został podpisany na podstawie 
instrukcyj, wysłanych do generałów 
państw sprzymierzonych przez ostatnią 
konferencję paryską. Porządku w Tra- 
cji będą strzegły kontyngenty wojsk 
sprzymierzonych, które zostaną usunięte 
z Tracji najdalej po upływie miesiąca. 
Granica strefy neutralnej, którą rząd 
Angory zobowiązał się szanować, będzie 
wyznaczona przez komisję mieszaną. 
Układ nabierze mocy obowiązującej w 
trzy dni po podpisaniu. 

KONSTANTYNOPOL, 11. (PAT). 
Protokuł podpisany w Mudanji postana- 
wia. że Grecy mają ewakuować Trację 
w okresie 15 dni. Tekst protokułu po- 
nownie ustalony na konferencji, jaką 
odbyli generałowie państw sprzymierzo - 
nych, został przesłany |Ismidowi baszy 
wczoraj o godz. 19-ej. Ismid basza obie- 
cał przedłożyć go natychmiast rządowi 
w Angorze, z żądaniem bezzwłocznego 
udzielenia odpowiedzi. Delegat Grecji 
oświadczył, że godzi sią na propozycją 
sojuszników z zastrzeżeniem, ż0 okre- 
ślona przez mich ewakuacja Tracji bę- 
dzie przedłożona, oraz że będzie utrzy- 
mana wzdłuż Maritzy granicy z r. 1014. 
Pojednawcze stanowisko (irecji wywo- 
łało na wszystkich delegatach dodatnie 
wrażenie, 


Szczegóły konwencji madati. 


LONDYN, 17. (PAT.) Konwencja 
wojskowa, zawarta wczoraj wieczorem 
w Mudanji brzui jak następuje: 

1) Wojska greckie wciągu 14-tu 
dni opuszczą Tracją. 

2) Grecka administracja cywilna i 
grecka żandarmerja będą jaknaj prędzej 
wycofane z Tracji. 

8) W dniu wycofania władz grec- 
kich, administracja cywilna będzie prze- 
kazana państwom sprzymierzonym, któ» 
re w tymze dniu oddadzą ją władzom 
tureckim. 


4) Przekazanie Turcji władzy w 


Tracji musi nastąpić w ciągu 30-tu dni 
od daty zupełnego opróznienia Tracji 
przez wojska greckie. 

5) Tureckie władze oywilne orag 
tureckie władze policyjne będą wpro- 
wadzone do Tracji w ilości, wystarcza- 
jącej do utrzymania porządku. Ustalo- 
nie liczebności tych władz będzie pozo- 
stawione uznaniu władz tureckich z za- 
stosowaniem wskazówek, udzielanych 
przez generałów państw sprzymierzo= 
nych. 

6) Wycofanie się z Tracji Greków 
i objęcie tego terytorjum przez Turków 
odbędzie się pod kontrolą Komisji mię- 
dzysojuszniczej, która w tym celu zaj- 
mie najważniejsze centra polityczne 
Tracji. Komisja ta uczyni wszystko w 
celu przeszkodzenia ewentualaym wy- 
kroczeniom. 

7) Wojska państw sprzymierzonych 
obsadzą Tracją wschodnią. Kontyngent 
tych wojsk nie może obejmować więcej 
niż siedem bataljonów, a pozostaje pod 
rozkazami komisji miądzysojuszaiczej. 

8) Międzysejusznicza komisjai kon- 
tyngent wojskowy usuną się w trzy- 
dziestym dniu po opuszczeniu Tracji 
przez wojska greckie. Odjazd moze 
nastąpić wcześniej, o ile sojusznicy 
dojdą do przekonania, : że poczynione 
zostały zarządzenia « potrzebae dla o- 
chrony ludności greckiej. 

9) Władze greckie wycofają się za 
wszystkich Stref neutralnych nad cie- 
śninami, Nowa strefa neutralna będzie 
ustalona przez międzysojuszniczą kumi- 
sję, złożoną z oficerów państw Sprzy- 
mierzonych i jednego oficora tureckicg » 

10) Na półwyspie Konstantyaopwli= 
tagskim rozszerzona bądzie okupacja 
międzysojusznicza W kiosuaku wsthod- 
nim aż do punktu położonego o 7 kim. 
na północny zachód od miejscowuśoj 
Podima a dalej do linji idącej przez 
Istraudia. ; 

11) Na półwyspie Gallipoli strefa 
neutralna przebiegać będzie na polude 
nie od linji Bałia-Buruo-Bulair. 

12) Rząd angorski zobowiąźuje siĘ 


= 


szanować airefy neutrslną ê$ do dnia 
wycofania się z niej wojsk Bojuszani- 
czych. 

18) Rząd angorski zobowiązuje się 
do chwili zawarcia pokoju nie przewo- 
zić rewych wojsk do Tracji i nie two- 
rzyć tam nowej arnji. i 

14) Konwencja niniojsza wchodzi 
w życie w trzy dni po jej podpisaniu. 

Następują podpisy delegatów An- 
gljii Fraucj, Włoch, Turcji i Grecji. 


Watene zagranicą. 


LONDYN, 11 (PAT.) Wiadomość 
e definitywnym podpisaniu układu w 
Mudanji została przyjęta w Londynie 
z taką gamg rodością jak i w Paryżu. 
Pisin» zaznaczają, że podpisanie tego 
układu oznacza sakeńczenie kryzysu. 

PARYŻ, 11-go (PAT.) Omawiając 
odpisau'o w Mudanji, dzienniki stwier- 
Aah, ła rozwaga jakiej Turcja dała 
dowody, stanowi znakomite uznanie 
polityxi Polncarego. 


poaliels -- reprezentantem Grecji, 


LONDYN, 11. (PAT.) Venize- 
los powiadomił dziś Curzona, że 
przyjął stanowisko nadzwyczajnego 
pełnomecnika rządu greckiego u 
rządów mocarstw. Następnie do- 
niósł, żo rząd rewolucyjny przyjął 
jego propozycje. Z Aten odeszły 
do delegatów greckich w Mudanji 
poiecenla, ażeby - postępowali w 
myśl żądań uijantów. 


Znamienne shga, 

LUAFIELD, 11. (PAT). Przed zam- 
knięciem konferencji w Mudanji, gen. 
Harrington zwrócił się do Ismida baszy, 
oświadczając: 

„Anuglja posiada wielką liczbę okrę- 
tów, wielką li:zbę żołnierzy, jak rów- 
nież wielką liczbę armat. « Oświadczam 
panu, że jestto naród, z którym nieprzy- 
jemnie jest walczyć. 


Mlinływae zgła zmie abdykacji soltana. 

LONDYN, 11. (PAT). „Morning 
Post* donosi, że sułtan zgłosił de- 
finitywną prośbę o przyjęcie abdy- 
kacji.ZgromadzenieNarodowe uchwa- 
ło abdykacjęą przyjąć. 


Polityka polska 


Gen. Stkonki w Biniseji, 


BRUKSELA, 11 (PAT.) W ponie- 

dzi lak na bankiecie, wydanym przez 
polskiego ministra pełnomocnego Sobań- 
sziego La cześń gen. Sikorskiego, minl- 
ster wojay Devoze wygłosił mowę, po 
której wręczył w imieciu króla Alberta 
enerałowi Sikorskiemu gwiazdę orderu 
opołda. Deveze podkreślił w swej 
mowie wybitne zasługi gen. Sikorskie- 
go w wojnie polsko-bolszewickiej i za- 
znaczył, że wysiłek narodu i armji pol- 
skiej obronił cywilizację świata. Mini- 
ster wyraził podziw dla tego wysiłku. 
W odpowiedzi gen. Sikorski stwierdził, 
te Polska, jak inne narody, państwom 
sprzymierzonym i Belgii. zawdzięcza 
ostateczny wynik wojny i triumf spra- 
wiedliwości, który był godziną wyzwo- 
lenia Polski, Dziękując za wysokie od- 
znaczenie, przyjmuję je z żołnierską 
skromnością, sądzę, że jest ono wyra- 
zem uznania zasług nie moich osobi- 


stych, lecz armji polskiej. Bliższe po- 
zvanja wzajemne armji polskiej i bel- 
gijskiej zacieśni przyjaźń*. Gen. Sikor- 


eki zakończył swą mowę toastem na 


cześćą armji belgijsziej, 


Hin. Ma ztowia w Rydze. 


RYGA, 11. (PĄT.) Prezydent min. 
Meyerowicz podejmował śniadaniem min. 
Narntowio a, w czasie którego wzniósł 
toast na cześć Naczelnika Państwa Pił- 
rudskiego i ministra spraw zagranic = 
nych Narutowicza. Min. Narutowicz, 
adpoviedział, wzuosząc toast za zdro- 


wa NWoczojukka państwa  lotowskioga 
teaz prercydenir „miaairów Mayorowi- 
cza, Wtecza podczas przedsta wio 


Lig 4 rze, pv trzykrotnem odegra- 


niu hymnu polskiego, publicznońć zgo- j 


towała gorącą owacje ministrowi Neru- 
towiczewi. 


Delegacja polska aa koronajce rmmadskiej 
paiy królewskiej. 

WARSZAWA, 11. (AW). Wczoraj 
wyjechał do Bukaresztu gen. Rozwa- 
dowski, który wespół z posłem Aleksan- 
drem Skrzyńskim, występującym w tym 
wypadku w charakterze specjalnego am- 
basadora, reprezentnje państwo polskie 
na uroczystościach koronaey nych ru- 
muńskiej pary królewskiej w dniu 15 
bieżącego miesiąca, 


| ada Ministrów. 
WARSZAWA, 11 (PAT.) Na po- 
siedzeniu w dniu 11 bm. Rada min, u- 
chwaliła m. iv, wniosek p. ministra 
skarbu w sprawie współdziałania mini- 
stra skarbu przy układaniu projektów 
ustaw 1 rozporządzeń, przewidujących 
świadczenia przymusowe na rzecz pań- 
stwa lub związków samorządowych, 
dwa wnioskl pana ministra skarbu w 
sprawie zmiany postanowień o opodat- 
kowaniu piwa, w sprawio kredytu do- 
datkowego na odbudowę miasta Brześ- 
cia nad Bugiem, dla instytucyj rolni= 
czych, dla Komitetu reemigracyjnego 
w Poznaniu, raz na budowę powszech- 
nych szkół 
nież rozporządzenie o obowiązku włnś- 
cicieli, zarządców i dozoreców  dcmo- 
wych przeciwdziałania tajnemu gorzel- 
nictwu. Na tom samom posiedzeniu 
Rada ministrów wysłuchała sprawozda- 


nia prezesa K misji Likwidacyjnej dla | 


spraw plebiscytowych i zaiatwiła sze- 


reg spraw bieżących. 


i H TA 4 Eat z i] 

Sprawa Bibljoteki Halusit --- 0a matwym 
P: 
MIMKA 

WARSZAWA, 41. (AW). 12 b. m. 
powracają ż Moskwy polscy eksperci 
mieszanej komisji specjalnej, mianowicto: 
prof. Ptaszycki, Siemieński, Handelsman, 
Turowski, dyrektor lwowskiage QOssoli- 
neum Biernacki, dyr. Piotrowski i p. Mo- 
carski, którzy brali udział .w naradach o 
zwrot bibljoteki Załuskich. 7 powodu 
nieprzejednanego stanowiska delegacji: 
rosyjsko-ukrainskiej, stanęły pertraktacje 
o zwrot tej bibljoteki obecnie na mart- 
wym punkcie i są w fazie narad 'preze- 
sów obu delegacyj pp. ministra Olszew- 
skiego i Wojkowa. 


O formalnościach rewzyjnych na pogia- 


nitat: 


WARSZAWA, 31. (AW). Na wczo- 
rajszej konferencji, zwołanej przez de- 
partament ruchu w sprawie uproszczenia 
manipulacji na granicznyah stacjach, ko- 
lejowych okazało się, że główuym powo- 
dem, narażającym podróżnych na tysiącz- 
ne przykrości a pociągi na przetrzyma- 
nie, są formalności "ewiżyjne stosowane 
przez ministerjum skarbu. 

Delegat tego ministerjum. przyjął 
do wiadomości dezyderaty w tej sprawie 
i obiecał uwzględnić niektóre z nich. 
Tak n. p. nie będzie już stosowane wy- 
dalanie podróżnych z wagonów do rewi- 
zji, narazie przynajmniej z wagonów sy- 

ialnych, następnie rewizje odbywać sią 
ksi również wewnątrz innych wagonów 
komunikacji bezpośredniej. Będzie rów- 
nież wprowadzona inowacju, że bagaż, 
znajdujący się w wagonie bagażowym, 
ma być na żądanie podróżnego rewido- 
wany na stacji wyjazdowej bez potrzeby 
powtórnej rewizji na pograniczu. 


|OD) 


Barthou -- prezesem Kom. Ddod, 

PARYŻ, 11. (PAT.) Wczoraj po; 
południu udbyłe się posiedzenie komisji 
odszkodowawczej. Na początku posie- 
dzenia delegat angielski Bradbury zwró 
cił sią do Dubois, dając wyraz żalowi 
z powodu ustąpisnia z komisji tak wy» 
bitoego kolegi. Nastąpnie Bradbury zas 
proponował wybór Barthou na prezydan« 
ta komisji odszkodowań. DBarthou, e- 
brary jednomyślnie przewodniczącym 
Komisji, podziękował za ten zaszczyt, 
oświadczając, że widzi w wyniku gło- 
sowania nie buld, dla jaga osoby, lecz 


raczej objaw szacunku dla kraju, w 
któryra węjna dokonała największycię 
spustoszeń. 


polskich, Uchwalono rów- | 
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Ameryka o mlesypłacalności maredów 
enrogejskith, 


WASZYNGTON, 11-go (PAT.) W 
Btałym Domu oświadczają, że z powo- 
du obecnego stanuj spraw europejskich, 
żaden naród, będący dłużnikiem, z wy- 
jątkiem Angiji, nie jest w możności 
podjąć kroków, 'mających na celu spła- 
tą swego długu. W Białym Domu zá- 
stanawiają się poważnie pad udziałem 
Ameryki w międzynarodowej konferen- 
cji ekonomicznej, którą uważają za nle- 
zależną do sprawy długu. 


Bała Trecklepn. 


MOSKWA, 11 (PAT) W czasie 
ostatniego zjazdu pracowników przemy: 
słu tkackiego Trocki wygłosił przemó- 
wienie, w którem po scharakteryzo wa- 
niu międzynarodowej sytuacji wykazy- 
wał, czego dokonał rząd rosyjski. Za- 
chowaliśmy armję, mówił Trocki, mobi- 
lizacja ma przebieg Świetny, stawiają 
się wszyscy bez wyjątku, nastrój jest 
bardzo dobry.gf Omawiając manewry 
floty armji, Trocki podkreśli}, że cała 
Europa i cały świat mówią o wskrzo- 
szeniu rosyjskiej floty jak o cudzie. 
W klubie Pracy po roferacie Krylenki 
o łapowniotwioe, przemawiał Krasin, 
wskazując na konieczność zwrócenia 
szczėëgóknlejezej uwagi na ' zwiększanie 
produkcji. 


Ratastrofa  kolejzwa, 

LWÓW, 11. (PAT)... Wczoraj póź-. 
nym wieczorem na głównym dworcu ko- 
lejowym wskutek złego - nastawienia 
zwrotnicy i nieuwagi maszynisty, pociąg 
towurowy, idący z całą chyżością, wje- 
chał na żełazno-betonową ścianę kole- 
jogej gazowni, rozbijając ją zupełnie. 
Samochód kolejowy znajdujący sią w 
transporcie, został silnie uszkodzony. 


Strajk tesefoniczny W Warszawie tiwa 
W (tym CIĄGU. 


WARSZAWA, 11. (AW). Strajk te- 
lefoniczny w Warszawie trwa w dalszym 
ciągu. Strajkujący mają nadzieję, że 
przybyły dziś minister pracy Darowski 
zechce się podją? pośrednictwa i dopro- 
wadzi do porozumienia, 


mm 


(jekawa Sprawa w 


Pod przewodnictwem majora Droz- 
dowicza wojskowy sąd okręgowy roz- 
patrywał * sprawę szeregowców Szymo- 
na Turka i Aleksacdra Rose oraz ka- 
prala Kazimierza Orłowskiego, oskarżo- 
nych o zabójstwo, wzgl, o współudział 
w morders twie. / 

Jeszcze. w listopadzie roku ubieg= 
łego udali się wyżej wymienieni na za= 
bawę do świetlicy wojskowej, gdzie od- 
bywały się również i tańce. Wszyscy 
trzej oni byli trochę podchmieleni, nje- 
trzeźwy był również jeden z cywilnych 
gości Jan Rajkowski, z. którym Turek 
posprzeczał sią o jedną z kobiet, a 
właściwie 0 taniec z nią. Po skończo- 
nej zabawie niektórzy z obecnych „prze» 
nieśli* się na zabawę do gmachu straży 
ogniowej. I tutaj jednak nietrzeźwy 
„Cywil* stanął na drodze podchinielo- 
nym żołnierzom, a nawet miał jednego 
z nich uderzyć laską, co miało ten sku- 


T TLS 


Dymisja gab'aafa dańskiz o 

KOPENHAGA, 10, (PAT.) Prezye 
dent ministrów Neergaard przedstawi 
dziś wieczorem królowi dymisję gabi 
netu. Król przyjął dymisję trzech mie 
nistrów, mianując równocześnie ich 24% 
stępców. Inni ministrowie pozostali 084 
stanowiskach. 


azs 


Ostatnie wiadomości 4 


z Warszawy. 
(0d własnego korespondenta) 

(—) D. 0. K. VI Toruń po genes 
rale Zielińskim obejmuje gen. Zygadło 
wicz. D. 0. K. IX Brześć n. Bugiem 
po gen. Krajewskim obejmuje gon. l&i 
ón Berbecki. s | 

- (—) Prezydent ministrów Nowak ! 
minister Darowski powrócili wczoraj £ 
Katowic 
wanie. 

(—) Poseł nadzwyczajny i ministef 


ruch ministerstwa kolei żelaznych wice 
ministra p. Juljana Fberhardu i wręczył 
mu krzyż legji honorowej. 

(—) Wojewoda warszawski nakid 
rozpiakatować swa rozporządzenie, dos 
tyczące całkowitego zakazu sprzedaży 
trunków alkoholowych od dnia i do 5? 
od 10 do 12 listopada włącznie. 28 
przekroczenie niniejszego rozporządzemiś 
grozi kara administracyjna za pierwszy 
raz 20 tysięcy marek lub miesiąc aresti 
tu, za drugi raz 100 tysięcy marek 109 
3 miesiące aresztu, 

(—) Z wielu stron otrzymuje G% 


neralny Kcmisarjat Wyborczy windodiiwi 


mości, że zachodzą trudności przy zzłać 
szabiu list okręgowych do list państwo 
wych z tej przyczyny, źe oznaczenie ii 
sty okręgowej różni się nieznacznie o 
ustalonego przez Państwowy Komisufź 
jat Wyborczy oznaczenia listy państwo 
Wel 

- m Y 


los odda) na / 


cądzie wojskowym 


Rajkowskiego w głowę, wskutek czego 
nieszczęśliwy zmarł. Pozatem i Orłów? 
ski jeszcze zadał ciężko rannemu Ra)” 
kowskiemu powierzchowną ranę. 

Podsądny Turek opowiadając prze? 
bieg zajścia na sądzie, tłomaczył si$ 
że cywilny go zaczepił a nawet mi% 
się odezwać: „Ja sią żołnierzy nie bojć 
żołnierze powinni iść spać”. Zresztąjdo 
winy przyznał się. Orłowski zeznał, * 
jednego z cywilnych uderzył rękojeści 
bagnetu. 

Swiadkowie nlc do sprawy nić 
wnieśli, gdyż „rie pamiętają szczeg0” 
łów zajścia*. . 

Po naradzie Sąd Wojskówy DOB 
iV ogłosił wyrok, skazujący Turka 2% 
4 lata ciężkiego więzienia, Orłowskieg0 
zaś webeo okoliczności łagodzących 05 
10 miesięcy więzienia, zaliczając oby* 
wom areszt SZA G i 

Rosego sąd dla "braku dowodów 


tok, że po skończonej zabawie nad ra- uniewinnił. 4 bip 
nem przed domem, w-którym odbywa 
ła się zabawa, Turek bagnetem uderzył . ajaan 
EO O | GA BO a BPE 
Krwawa zemsta bandyty. 

Przed kilku  miesiacami szejka | przybył do mieszkającego w Koluszka0! 
bandytów dokonała krwawego napadu | towarzysza „broni“, Kaczmarka i PO a 
rabunkowego w Skolimowie pod War; | mu wyrzucać iż d.ięki niemu ty 


s<awą. Policji udało się po dłuższych 
poszukiwaniach część czlunków bandy 
solhwytaó, którzy z wyroku sądu dorazę 


nego skazani zostali na śmierć przeź 
rozstrzelęnie, Herszt bandy wszakże, 
niejaki Góralski zbiegł, na ślad jego 


nie Latrafiono, 


Nucy.utieglej Góralski pokryjomu 


policja sohwytała rozstrzelanych tows” 


byi t. 
doby fy 


rzyszy. Następnie Góralski 

wolweru i trzema strzałami 
Kaczmarka trupemna miejsou. He, 
ro po trzech godzinach zawiadom'y,., 
0 zajściu policję, która zarządziła Pte 
wę, lecz nie udało jej sią Górale "% 
schwytać. , sa bip 


do Warszawy i objęli urządośą 
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Niesumienni -platni agitatorzy 
Maganiacze z ramienia Ch.-D. na 
Biocach posługują się w walce wy- 
czej z nami nikczemnemi zarzu- 
MM, że dlatego nas należy tępić i 
zycia politycznego usunąć, ponie- 
MZ NPR. jest wrogą chrześcijań- 
iWu i nienarodową. 

p Postępowanie agitatorów i ga- 
BO Ch-je-ny“ przypomina wielce 
£0 sprytnego rzezimieszka, który 
pradlszy pasażera, wybiega na uli- 
Ri wrzeszczy w niebogłosy: „trzy- 
lajcie złodzieja!*, celem odwróce- 
Ja od siebie uwagi i zmylenia 
Mujności publicznej. 

Przywódcy „Ch-je-ny* są na- 
Mle inteligentni, że zdają sobie 
Prawę, iż poza firmą chrześcijań- 
M i narodową — niema w tym 
Plązku nic chrześb,zńskiego, ani 
HC narodowego! 

Naczelnemi zasadaini chrześci- 
Bistwa jest miłość bliźniego, rów- 
USG i sprawiedliwość! Chrystus ka- 
SI nilować nawet nieprzyjaciół. 

firystus zalecał ubóstwo, skrom- 
gé, prostotę! Pytamy się, czy ci, 
W stanowią podporę „Ch-jec-ny* — 
Wiec kupcy, ziemianie, fabrykan- 
M, bankierzy, giełdziarze, weksla- 
Ke, paskarze, Bpasieni proboszczo- 
Wie, mają co wspólnego z ubóstwem 
skromnością? 

Chrystus zalecał miłość bliżnie- 
MO, a przedewszystkiem tych ma- 
iczkich, tych najuboższych, cier- 
ących głód, nądzę, niedostatek, 
shrystus otaczał największą miłoś- 
“q ludzi pracy, robotników i wy- 
tobników! Jakżeż się dadzą pogo- 
zić te zasady Chrystusowe z tak- 
tyką „Ch-je-ny*, która zieje szatań- 
lą nienawiścią do klasy pracują- 
tej smaga ją wyzwiskami i prze- 
(leństwami za to, że pragnie po- 
Prawy swego bytu, że pragnie wy- 
twolenia z nędzy i wyzysku, że nie 
shoe iść pod bat i pod komendę pa- 
skarzy i lichwiarzy? 

Zresztą, najlepsze świadectwo, 
k pojmuje chrześcijańskie zasady, 
Wystawia Chadecja całem swojem 
ostępowaniem przez cztery lata w 
Bejmie. Chrześcijaństwo—to zasada 
tówności—to zasada sprawiedliwo- 
ści, W polityce chrześcijaństwo wy- 
taża się w szczerym, -nieograniczo- 
dym demokratyśmie, w dążeniu do 
iwobód obywatelskich, do równości 
Wobec prawa, do przyznania Wszy- 
itkim obywatelom, a więc i tym 
lajuboźszym, opieki społecznej i o- 
throny państwowej prawa dla ich 
Pracy, życia, zdrowia i zarobku. W 
Polityco społecznej sprowadza się 

do programu NPR.: — 8-godzin- 
ly dzień pracy, kasy chorych, ubez- 
Bieczenia od ohoroby, starości, ubez- 


Dieczenia od bezrobocia! 
poc" 
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Pytamy: dlaczego endecja i cha- 
decja, które przywłaszczają sobie 
monopol na chrześcijaństwo, wbrew 
wszelkim zasadom chrześcijańskim 
— głosowały zawsze w Sejmie i 
zwalczały zajadle 
tykę robotniczą? Dlaczego usiłowa- 
ły odebrać prawo o 8-godzinnym 
dniu pracy, który przecież ma na 
celu nie co innego, jak zrównać ro- 
botników w prawach z tymi szczę- 
śliwcami, jak kupcy, ziemianie, ka- 
mienicznicy, rentjerzy, którzy poza 
pracą zawodową (o ile wogóle coś 
do roboty mają), zajmować się mo- 
gą życiem towarzyskiem, artystycz- 
nem, kulturalnem, społecznem i po- 
litycznem? 

Chrześcijaństwo— to równość i 
sprawiedliwość! Dlaczego chadecja 
i ondecja głosowały w Sejmie prze- 
ciw monopolowi, stźjąc w ten spo- 
sób w obronie „nielicznej garstki 
przedsiębiorców tytuniowych  (czę- 
sto Żydów), a czyniąc krzywdę pań- 
stwu, a więc i jego obywatelom, 
wśród których „większość stanowią 
masy pracujące? 

Więc to się nazywa chrześci- 
jaństwo? „Więc na pokaz dla tłumu, 
więc dła nabierania naiwnych—za- 
sady i hasła chrześcijańskie, a w 
praktyce, a w polityce, antychrześ- 
cijańska, pogańska polityka wysłu- 
giwania się Złotemu Cielcowi, więc 
baułwochwalstwo pieniądza i kapi- 
taiu!!! 

„Ch-je-na* również wcale nie 
jest „narodową*. Narodowe jest to, 
co służy dła dobra całego narodu, 
co zmierza do podniesienia, uszozę- 
Śliwienia narodu. Naród—to wszys- 
cy Polacy, zamieszkujący w obrę- 
bie Rzeczypospolitej, czy poza gra- 
nicami. A w tym narodzie 60 proc., 


jeżeli nie więcej, to ludzie, którzy 
żyją tylko 2 oiężkiej swej pracy. 
To proletarjat roboczy, lub inteli- 


gencki! 

Czy polityka endecji i chadacji 
w Sejmie, wysługująca się stale i 
jedynie obszarnikom, fabrykantom, 
paskarzom, szmuglerom, wekslarzom, 
giełdziarzom, kupcom i tym podo- 
bnym innym pijawkom społecznym, 
które stanowią niewielki odsetek 
narodu—może być nazwaną „naro- 
dową?* 

Rzecz oczywista, że nie! 

„Ch-je-na* nie jest chrześcijań- 
ską i nie jest narodową, choć się 
bezwstydnie w szaty chrześcijań- 
skie i narodowe ubieral 

l dlatego Narodowa Partja Ro- 
botnicza, jako naprawdę narodowa 
i z ducha swego chrześcijańska, 
musi zwalczać -podczas wyborów 
„Ch-je-nę*"! S. L. 


O reformę finansów i waluty. 


Stanowisko SER. 


1 Dnia 5 b. m. odbyło się w „Domu 
hqowym* w Piotrkewie zebranie przed- 
Jborcze inteligencji, zwołane przez N, 
"R. Przewodniczył mec. Czesław Ró- 
deki. Pierwszy referat.o stanowisku pro- 
amowem NPR. wygłosił prof. L. Kul- 
tycki z Warszawy. Referent podkreślił 
; Raciskiem narodowe stanowisko NPR. 
ją 28b godzenia klasowych interesów z 
resem państwowym. Spokojne, rze- 
maj przemówienie, wywarło silne wra- 
nie, 
X% Drugim referentem był. dr. Feliks 
narski, postawiony przez NPR. na 


pierwszem miejscu listy Ne 7. Dr. Mły- 
nurski rozwinął przed zebranymi głąboko 
obmyślany i oparty na materjale cyfro- 
wym program reformy finansów i doma- 
gał się szybkiej zmiany waluty. Obecna 
drożyzna wiąże się z rosnącą coraz bar- 
dziej inflacją papierową, której towa- 
rzyszy 
infiacja moralna, 

wyrażająca sią spekulacjąi paskarstwem. 
-Jak w Sajmie ostatnim narczcło zag:d- 
nień wysuwała się Konstytucja i reforma 
rolna, tax w Sejmie przyszłym pierwsze 
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miejsce zajmie reforma finansów i wa- 
laty, walka zasadnicza i bezwzględna z 
drożyzną, która uniemożliwia postęp spo- 
łeczny i kulturalny narodu. Ostatnia 
fala drożyzny wiąże się z gwałtownym 
wzrostem druku marek, jaki zaczął się 
od połowy maja, jeszcze ża rządów p. 
Michalskiego. Słabsze tempo emisji w 
zimie i na wiosnę wyjaśnia się tem, że 
wówczas Ministerstwo Skarbu czerpało z 
daniny i z biletów skarbowych Danina 
dała 60 miljardów. Bilety skarbowe wy- 
puszczono do 50 miijardów. Po wyczer- 
paniu daniny i biletów skarb został pu- 
sty i prasa drukarska musiała ruszyć po- 
nownie całą siłą pary. Choroba się od- 
nowiła, środki p. Michalskiego okazały 
się środkami na krótką metę, 


Ełędna polityka podatxrowa., 


„. Zdaniem dr. Młynarskiego punkt 
ciężkości leży w polityce podatkowej. 
Wydatki państwowe rosną i muszą ro- 
snąć w miarę rozwoju drożyzny. Docho= 
dy natomiast pozostają w tyle. Podatek 
gruntowy wynosi przeciętnie 150 mkp. 
od morga, a za pierwsze półrocze b. r. 
wypłyneło z podatku gruntowego niecałe 
jeden i pół miljarda. Zarówno zatem ze 
względu na interes skarbu państwa, jak 
j ze wzgledu na sprawiedliwość RBA 
ną, należy domagać się takiej podwyżki 
podatku gruntowego, aby odpowiadało to 
poziomowi drożyzny. Obecny rząd stara 
się to osiągnąć i wniósł projekt ustawy, 
odwyższającej 20-krotnie stawkę podat- 
u gruntowego. Zdaniem jednak refe- 
renta zanim podwyższony podatek 
będzie ściągnięty, stawka tego podatku 
będzię znowu zbyt mała, ponieważ dro- 
Żyzna rośnie prędzej. Jest na to jeden 
tylko środek: upoważnić rząd do podno- 
szenia stawek podatku gruntowego w 
miarę wzrostu drożyzny, czyli 
zaprowadzić ruchomą skalę 
opodatkowania bezpośred- 
niego. 


Równocześnie z reformą , finansów 
przez wprowadzenie ruchomej skali 0- 
odatkowania referent domagał się re- 
ormy walutowej, t. zn. 


wycofania chorej marki 


i emisji złotych, przyczem konwersja 
winna dokonać się w stosunku, odpo- 
wiadającym istotnej sile nabywczej ma- 
rek. Wszystkie rachuby na to, że uda 
się naprzód uzdrowić markę, a potem ją 
wycofać, zawiodły i musiały zawieść, 
ponieważ w myśl praw ekonomicznych 
przy nadmiernej wybujałej inflacji nie 
można osiągnąć stabilizacji kursu w sen- 
sie praktycznym, pozwalającym zabić 
ducha spekulacji. 

Referent powołał się pod tym wzglę- 
dem na swoje prace naukowe, zwłaszcza 
na specjalnie temu tematowi poświęconą 
broszurę pt. „Na przełomie kwestji wa- 
lutowej*. Jm większa inflacja, tem więk- 
sze ryzyko kursowe, im większe ryzyko 
kursowe, tem większy pęd do spekulacji 
i niemożność zdrowej kalkulacji. Z tych 
względów przy obecnym stanie naszej 
choroby walutowej należy równocześnie 
pracować 


nad reformą finansów i nad 
reformą waluiy. 


Celem uniknięcia zbyt wielkich 
wstrząśnień przy wymianie marek na 
przyszłą walutę prelegent radził rozłożyć 
reformę na dwa etapy. 


Zacząć od emisji złotych, 


a emisję groszy odłożyć aż do czasu, gdy 
równocześnie zaczęta reforma finansów 
da owoce w postaci równego budżetu. 
Wymiędzyczasie utrzymać drobne odcin- 
ki marek w roli „mareczek”. czyli pie- 
niądza zdawkowego. Wówczas łatwiej 
będzie przeprowadzić obliczenie cen w 
nowej walucie, bo każdy będzie mógł 
jeszcze rachować na marki, a tylko pła- 
cić będziemy nową walutą. 

Kładąc nacisk na czołowe znaczenie 


problemu wałutowo-finansowego w przy-. 


szłym Sejmie, prelegent podkreślił, że 
nit będzie łatwo przeprowadzić reformę. 


Przeszkodą będzie zwłaszcza opór stron- 
nictw [idowych, reprezeniuujących inte- 
resy wsi. Szlachta kontuszowa uigdy 
nie lubiła płacić podatków. Rodząca się 


szlachta w sukmanie, a więc bogate 
włościaństwo, idzie, niestety, w ślady 
grzechów szlachty kontuszowej. Prele- 


gent spodziewa się, że uda się pozyskać 
włościan dla idei ruchomej skali opo- 
datkowania gruntowego, ponieważ wów- 
czas podwyżki będą stopniowe, a nie tak 
nagłe, jak np. obecnie projektowana, 
podnosząca stawkę ze 150 mk. na 3000 
mk. z morga. Dużo pod tym względem 
może ułatwić propaganda, i NPR. rozpo- 
częła ją, wywieszając hasło reformy po- 
datkowej i reformy walutowej, w duchu 
przez referenta rozwiniętym. 

Zebranie słuchało wywodów zZ o- 


do nuwypuklenia kilk 
punktów referatu i nie ujawniła żadnego 
sprzeciwu. Dra Młynarski trafił w sedne 
sprawy, kładąc tak silny nacisk i ko 
niecznosć reform finansów i walnty, 


ur re" 


YCZĘ! 


W sprawie póź 
ziotej. 


Ze względu na to, że kwestja tak 
zwanej pożyczki złotej jest obecnie 
bardzo aktualną, dyrektor departa- 
mentu kredytowego w ministerstwie 
skarbu, p. Statslewicz, udzielił pra- 
tie warszawskiej następujących in- 
form cyj: 

Suma emisji jest nieograniczona. 
Piętnaście miljardów przedsawia tylko 
pierwsze zapotrzebowanie, dane zakładom 
graficznym, za niem pójdą nastęzne. 

W tych dniach ukaże się już rozpo- 
rządzenie wykoniwcze i prospekt. Pozatem 
akcją propagandową zajęło się grono li- 
teratów i rysowników, którzy śŚpiesznie 
przygoiowu ą broszury i plakaty; wyzy- 
skeją też kinematograf, oraz estrady. U- 
żyta będzie również poczta: wprowadza 
się odpowiednie stemple agitacyjne eic. 
Organ zujemy wykłady w szkołach, ia- 
brykach... 

Rząd liczy na szerokie masy, a w 
pierwszym rzędzie na włościan, którzy 
szuka ą stałej lokaty dla swych oszczęd- 
ności, idą często faiszywemi drogami ina- 
bywają pokątnie waluty oboe. 

Akca wyborcza nie przeszkodzi agi- 
tacji za pożyczką, przypuszczać nawet na- 
łeży, że w niektórych wypadkach ją uła- 
twi, Ciekawe jest, ile jaka grupa wybor- 
cza będzie subskrybcwała Bedziemy się 
stzrali przeprowadzać subskrybcję nawet 
na zebraniach wyborczych... 

Co do celu te, pożyczki, zaznaczyć 
należy, że w ministerstwie przygotowt;ą 
się plany reform finansowych, których 
przeprowzdzenie wymaga pewnej, chocby 
chwiłowej, stabilizacji marki. Pożyczka ma 
więc dać możność rządowi pokrycia czę- 
ści deficytu pewnego okresu, bez ucieka- 
nia się do druku nowych banknotów. Ta 
więc pożyczka jest pierwszymgkrokiem w 
programie sanacji naszych stosunkówgpic- 
niężnych. Jej powodzenie znacznie przy- 
Śpieszy tę akcię. 

W sprawie konwers i Pożyczki Od- 
rodzenia nadmienić należy, że po Spłace- 
niu daniny, na rynku pozostała stosuńko- 
wo niewielka iłość obligacji Pożyczki O- 
drodzenia, przyczem i ta część jest prze- 
ważnie zastawiona w P. K, K. Pozo- 
stawienie na rynku niewielkiej ilości po- 
życzki długoterminowej uważamy sa iiie- 
pożądane i diatego chcemy skorzystac, Z 
obecnej subskrypcji, aby tamtą pożyczkę 
całkowicie zebrać. 

W końcu należałóby zwrócić uwagę, 


na to że pożyczka złota natychmiast po 
wypuszczeniu będzie wprowadzona na 
giełdę. 

PZ 


Robotnicy popieraj- 
cie pismo „Praca. 


Konkurs. 


Instytut soejołogiczny w Poznaniu, 


rozpuczynając badanie ruchu kobiecego 
w Polsee, ogłasza konkurs na najlepszy 
„Pamietnik pracy wyborczej kobiety“ 
napisany przez nią samą. Nagroda pierw- 
Bza 40.000 marek., nagroda druga 20.000 
marek. 

Pamiętnik musi być  dokładnem 
sprawozdaniem pracy politycznęj autorki 
w czasie obecnych wyborów 1922 r., 
oraz jej wrażeń, myśli, uczuć, radości i 
zawodów z tą pracą złączonych. Należy 
także dokładnie opisać zebrania i wiece, 
scharakteryzować poszczególne osobisto- 
ści wyróżniające się w sposób dodatni 
lub ujemny. Przytem koniecznie dodaną 
być musi szczegółowa historja okolicz- 
ności i wewnętrznych przeżyć, które spo- 
wodoweły nutorką do działalności peli- 
tycznej. O styl i ortografję nie chodzi. 

Aby uniemożliwić wykorzystanie 
materjalu dla innych celów, prócz nau- 
kowych, nazwiska osób i miejscowości 
mogą być zmyślone. Tak samo uazwisko 
Autorki. Własne nazwisko i adres na- 
leży dołączyć w zapieczątowanej koper- 
cie do wiadomości Instytutu, który po- 
ręcza zupełną dyskrecję. Na kopercie 
napisać trzeba jakiekolwiek godło (wy- 
raz lub zdunie) i to saimo godło powtó- 
rzyć na rękopisie, U 

Kąkopisy polecone muszą być nado- 
słane do piers stycznia 1923 r. pod 
adresem: Instytut socjologiczny. Poznań 
Uniwersytet. Prof. Florjan Znmaniecki. 

Wszystkie rąkopisy pozostają wła- 
snoscią Instytutu. Konkars będzie roz- 
strzygnięty i nagrody wypłacone do 1 
lipca 1923 r. W razio gdyby żaden z na- 
de-ianych pamiętników nie zasługiwał 
ma pierwszą nagrodą, [Instytut zastrzega 
sobie prawo podzieleniu nagrody między 
kilka osób. Rękopis nagrodzony może 
być drukowany na życzenie autorki któ- 
rej przypada honorarjum. 


0 giełdzie. 


Zaprawdę, giełda to przensjświętszy 
przybytek egoizmu; codziennie składają 
tam w oferze krew ludów, eskontując nią 
zwyżkę. 

A. Mickiewicz. 
— 


Maly feljeton. 
Pau Onufry Pyta. 


tlistorje wyborcze. 
IV. 


Po programowej przemowie prof. 
Płytkiego ina zjeździe chrześcijańskiej 
jedności narodowej w Poznaniu zabiera- 


CONAN DOYLE U 


Pusty dom. 


Klęcząc ciągle na ziemi. pochylił 
się nabrzój I całym ciężarem, caig siłą 
oparł się na jakimś drągu, boczem znów 
rozległ się głcśny trzask. Wówczas wy- 
prostował się i spostrzeglłem, to trzyma 
w ręku strzelbą z dziwaczną kolbą. 
Odwiódł burek, włożył coś wewnątrz, 
potem ukląkł znów, położył lufę na pa- 
ropet otwaztego okna i widziałem roz- 
iskrzone oczy jego, słyszałem lekkie 
westchnienie zadowolenia, gdy przy- 
klocdeł kolbę do ramienia; spostrzeglem 
jak ten zdumiewający manekin, ów czar- 
ny mężczyzna na żółtem tle stał wypro: 
stowany. 

Przez chwilę nasz tajemniczy to- 
warzysz nie poruszał sią; poczem palce 
jego zacianęły się dokoła kurka, rozległ 
«Gig świat i przeciągły Grebezysty brzęk 
tluczonego ezkła. 

te, Że sekundzie Hoimea, jak ty- 
grys, skóczył na plecy owego mężczyzny 
i powalił go twarzą na ziamię. Ale on 
sorwał się natychmiast i z konwulsyjną 
silą chwycił Holmesa za gardło; wów- 
Czas uderzyłem go w głowę kolbą swe- 
go rewolweru i upadł ponownie na zie- 
mię. Rzuciłem się na niago,a gdym go 
trzymał, towarzysz mój gwizdnął na 
świsiawce. Na bruku rozległ się odgłos 
biegnących kroków i dwaj policianyi w 
mundurze, z agentem śledcząm po cywil- 


h gios jeszcze inni mówoy—delegaci z 
gi Połski, m. in. nawet delegat cha- 
deków, Głuptas, a na końcu ks. Dusi- 
kabza. Ten ostatni wypalił prosto 4 
mostu: 
„Zjechaliśmy się tu, aby zebrać for- 
siaki ma wybory. Musimy ratować kraj 
i nasze kabzy. Trudno, ale musimy. Sza- 
nowni rodacy wybaczą, ale każdy niech 
coć zadeklaruje, a całość już sama się 
złoży. Wiem, że wszystkim, jak tu jes- 
teście, najpierwszą i najbliższą jest oj- 
czyzna, ale bliższymi jeszcze handelki, 
interesiki, kamieniczki, które Wam za- 
bierze lewica, jak nie dacie forsy na 
naszą listę“. 
W tem miejsca nieliczne, ale do- 
brane towarzystwo zjazdowiczów poru- 
szyło się mocne. Pierwszy wstał Qulon, 
pięścią w stół trzasnął i wrzasnął: 
— Cóż, do cholery, dałem już 8 
miljonów! Jeszcze mało? Niechta tero 
inni dają! Jak bądzietu micć takie gó- 
rzaste prytencyje, tosie przeniose do 
tych mieszczan, niby do Rosseta, to De- 
dzie miał człek choć z kim zdrowo gol- 
nąć gorzały.,. 
_ Ks. [Dusikabza natychmiast uspo- 
koił zebranych: Ci, co juz dali, nie da- 
dzą drugi raz, chyba później, jak bę- 
dzie potrzeba. Teraz zróbmy kontrol, kto 
dał, a kto nie dał. 
Nasz Pyta przeklinał już chwilę, 
w której sią tu dostałĄ— kiedy dobrodu- 
szny księżynn z kolei i do Pyty pod- 
szedł z deklaracją, a towarzyszył mu i 
ulon; 


— No, dujta i wy, tera, somsiedzie 
—zawył do ucha świniobójca kiclecki 
bycie... Ja dałem 8, to wy dajta 12 mi- 
ljoników... Heheh»... Chciałby może dar- 
mo synatem narodowym niby zostać... 
Pyta zaczął sią wykręcać: 

— „Jo ta Bie na polityce nie wy- 
znaje przecie. &ynatem moge zostać 
chyba, bo przecie tyn, kto mnie nie zno, 
to na mnie głosować bandzie, A tych 
którzy nie nie znają jest w kraju prze- 
cie wincyj. Po co winc [orsa i na co. 
Czy bez nij się nic nie zrobi? Posadźta 
mnie ino na ,pierwszem miejscu w te 
synaty to zobaczyta, jak ludzie poletą,.,, 
Tylko nie w Łodzi, bo tam to me tro- 
che znają, a zawiść ludzka szkodzi, Da- 
lij jezdem biedny, mało mom... 

"Tutaj się mocno całe towarzystwo 
śmiać poczęło, a ks. Dusikabza już wo- 
łał: Panie Pyta, żobyś pan nie żałował... 
Posadzimy pana na liście kandydatów do 
Senatn, ałe jak panu wiece porozbijają, 
to gdzie pan, co powiesz, swoim wy- 
borcom. Lepiej jak my potworzymy bo- 
jówki i wiece zaczniemy rozbijać... Agt- 
tatorów też, (rzebu utrzymać, no nie? 
Jesleś pan chrześcijaninem 1 narodo- 
wcem, to dawaj pan forsę, 

Trudno już było się bycie wymó- 
wió i chcąc nie chcąc podpisał 132 mil- 
| GGEEGS Gad cj) pomu aa 
nesmu wpadli przez wejście frontowe, a 
potem do pokoju. 

— To ty, Lestrade?—rzekł Holmes. 

— Tak jest, panie Holmes. Pod- 
jąłem się roboty sam. Dobrze, że pan 
powrócił do Londynu. 

— Sądzę, że potrzeba ci trochę 
pomocy nieurzędowej. Trzy niewykryte 
morderstwa w ciągu jednego roku to 
na nic, Lestrade. Ale sprawiłeś się z 
tajemnicą Molesey z mniejszą niż zwy- 
kie... to jest sprawiłeś sią dosyć dobrze. 

Podnieśliśmy się wszyscy—naszego 
więźnia trzymał z każdej strony silny 
policjant. Kilku gapiów zebrało się już 
przed domem. Holmes podszedł do 
okna, zamknął je i spuścił rolety. Le- 
strade wydobył dwie świece, a policjanci 
odsłonili swe latarnie. Moglem ted 
nareszcie przyjrzeć się dobrze naszernu 
więźniowi. 

Twarz zwrócona ku nam była bar- 
dzo energiczna i ponura». Te"człowiek, 
o czola flozofa i szczęca Sensualisty, 
obdarzony był niewstpliwie wielkiemi 
zdolnościami do dobrego lub złego. 
Spogląda ąc na jego okrutne niebieskie 
oczy, na nos śpiczesty, wystający, na 
groźna azerotie brwi, niepodobna było 
jednak niedopatrzeć się w tem wazy: 
sikiem nujwyraźniejszęch oznak niebez- 
pieczeństwa, nakreślonych przez naturę. 
Nie zwracał uwagi na żadnego z ras, 
lecz miał oczy utkwione w twarzy Hol- 
mesa z wyrazem nienawiści I podziwu 
zarazem. 

— ŚSzataniecl—pomrukiwał.—O, 
przemądry szataniel 
Ach, puikowniku! — raek? Hol- 


ty 
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jonów. Konferencja sią zakończyła Ta- 
kich deklarujących jak nasz dziedzic 
było dużo, więc ks, Dusikabza zaprosił 
Pyię i innych jeszcze do siebie „na jed 
nego“. Tam rozważali dalej losy ojczyź- 
ny i kilkunastu butelek „Czystej“. Pyta 
obiecał, że zaraz po przyjeździe do ro- 
dzonego miasta weźmie się do polityki 
i wyborów. 

Już było późno w noc, kiedy uda- 
jąc geometro i mierząc chodnik wszosz 
I wzdłuż, a ryjąc rynsąjok, wyszedł Py- 
ta od księdza patrona endecji... Ledwo 
trafił do hotelu, wykrzykując co chwila 
do przechodniów: 

— Swinia, psiunkrew, przedemnął 
Bo jestem waszym narodowym synatem 
do cholery... 

Dwa dni bawił jeszcze Onufry Py- 
ta w Poznaniu, załatwił resztę intero- 
sów „bogoojozyźnianych* i kieszeniae 
stych swoich, spakował manatki i nu- 
mer „Kurjerka*, gdzia „stało“ jego naz- 
wisko na lissie kandydatów do Senatu 
— iwyruszył z powrotem do Łodzi do 
pracy wyborczej, — o czem daloj. 

Jakawo. 
eGo 


Sprawy robotnicze, 


Greżba strąjku w Tenvicze 
Miejskina. 


Wobec niewypłacania przez Magi- 
strat należności pracownikom zatrudnio- 
nym w Teatrze i „niedotrzymania po- 
szczególnych punktów zawartej umowy, 
pracownicy złożyli dyrekcji i ławnikowi 
(lnckiemu oświadczenie, ż0 o ile do dnia 
14 bm. (sobota) nie zostaną uregulowune 
wszystkie zaległe prawie od dwuchjmie- 
siący pobory, to w dniu tym wszyscy 
zatrudnieni w Teatrze opuszczą swoje 
stanowiska, 

arm 2 


Z ruchu współdzielczego. 


Rada Nadzorcza spółdzielczego sto- 
warzyszenia spożywców „Wyzwolenie“ 
na pierwszem swem posiedzeniu odby- 


„tem po walnem zebraniu pełnomocników 


w dniu 9 b. m. ukonstytuowała się w 
sposób następujący: Na prezesa powoła- 
no kol. A. Ziętalskiego, na wice preze- 
sów kol. kol. A. Kaczmarka i Bł. Pokor= 
skiego, na sekretarza kol. Tadeusza Wal- 
czakowskiego a na zastępcę J. Bednar- 
czyka. Pozatem Rada Nadz. podzieliła 
się na 3 wydziały: Qospodarczy, Rewi- 
zyjny i Społeczno- Wychowawczy. 
Posiedzenia Rady postanowiono od- 
bywać po 15-ym każdego miesiąca. 


pamiętaj o fundusa wysortyn. 


mes, poprawiając pogniaciony kołnis- 
rzyk;—„podróże kończą się spotkaniem 
kochanków“, jak mówi stara komedia. 
Zdaje mi się, że nie mialem przyjem- 
ności widzieć pana od owej chwili, 
kisdyś pan łaskawie obdarza! mnia swe- 
mi atencjami, gdym leżał na skale, po- 
nad wodozzadem Reichenbach. 

Pułkownik wpatrywał się nieustan- 
nia w mego przyfzciela jak człowiak w 
transie. Acn, ty przebiegły szatanie! — 
pow arzał tylko. 

— Nie przedstawiłem pana jeszcze 
—rzekł Holmes. — Oto, panowie, Seba- 
stjan Moran, niegdyś pułkownik armii 
indyjskiej jej kródawskiej mości, naj- 
lepszy strzelec z ciężkiej broni, jakich 
wydało nasze cesarstwo wschodnia. 
Mniemam, iż nie myk; się, pułkowniku, 
utrzymując, że twoja zasadzka na ty- 
grysy pozostaja dotąd bez konkurencji? 

Ponury starzec nic nie odpowie- 
dział, wpatrując się nieustannie w mego 
towarzysza, a dziki wzrok 1 sumiaste 
wąsy czyniły go samego do tygrysa po- 
downym. 

— Dziwię się bardzo, że taki pro- 
sty wybieg mógł zmylić takiego wytraw- 
nego żolnierza—rzel i Hiolmes.—Przeciaż 
musi penu być many. Czyżeś pan sam 
nie przywiązał tygrysiątka pod drzewem, 
nn którera czękałeś ze strzelbą, aby ci 
przynęta zwabiła tygrysa? Ten pusty 

m jest mofem drzewem, a ty jesteś 
moim tygrysem. Miałeś prawdopodob- 
nie inne strzelby w rezerwie, w razio, 
gdyby tygrysów bylo kilka. Oto — pa- 
wiódl reką dokola—są moje inne strzel- 
be. Paralela jest ścisła. 


Nr. 


"Nr. z 


Ema am 


Kącikiem. 
Szachrajstwa w handi 
produkiaminabialcwomi 
i jajkami. n Wbri 
Chyla z żadnym artykułem probe Miejskiej 
cenci czy pośrednicy lub handiarzć E7 pr: 
urządzają tyle szacbrajstw co z mem akona Mi 
i wogóle z produktami nabiałowemi. "ARE Taszej 
sło najczęściej konsument otrzymuje EV wieśn 
szowane, z domieszką kartofli, z nadooSEsnatu, 
rem soli, a nierzadko zdarza się, 5 rzech jn 
środku masła znajdzie się kamień; . Ska 
taqa znów często „zasilana“ jest WANNIMEMOLnicz 
mleko zaś, jak wiadomo, prawie £4 Bożpości 
otrzymujemy z poważną domieszką sa amitaj: 
Wprawdzie władze policyjne M bwarzys 
coś niecoś celem uzdrowienia tych po Ryn 
dom. ' 


Magis 


sunków, ale to nię wiele pumaga I i 
konsumentów slusznie uskarża się, M Obitnie, 
dobre produkty mabiałowe, a zwłaś Fpesov:: 
o „czyste“ mleko jest w dzisiejszych WE Fi zatrz. 
sach Coraz trudniej. 4 Fak 
Nie lepiej dzisje się w dziedi Pych z 
bandlu jajami, Jeżeli kupić na synku MAMA jos 


w sklepie mendel jaj, prawie zawsze ti Bacown. 
dą się między memi sztuki zepsute 1 

użytku mie zdatne, Nasze wiejskie g% i 
sie, zwłaszcza te, które mają kur MIE | 
le, składają jaja alekiedy w ciągu caieth 
szeregu tygodni, i dopiero, gdy mają 
przywożą na taf$ 


—— 


znaczniejszą ilość, mm 
miasta, a że najczęściej nie umieją cit iałaln. 
kułu tego racjonalnie przechowywać, gd) trzy, r 
mimowoli psują go i w takim stanić A % Prze: 
wysoką cong, Sprzedają konsumentom pisuje 
mieście. ub nl I 
Niektóre gospodynie znów SĄ Tych, 
niesumience, že i te jaja, które zio ` 
pod kurę dla wysiedzenia piskląt, y lan nd 
Skoustutowanin, że nie zostaly „zalę 20% Ay gy, 
zamiast wyrzucić, jako całkiem do utgi Dr, p-n 
nie zdatne, lub przeznaczyć na karsti hkże ; 
młodego drobiu — mieszają ze stuk Apteka 
dvbremi i — sprzedają za „Świeże“. p Mnowal 
gorsze to, że w wypadkach takich, e fek — 
zie ujawnienia zła, wieśniaczka czy p Bieco s 
dlarka omywa się zawsze z zaczutu © karstw! 
stwa utariem już zdaniem, że „w ek. Wiedni: 
nie siedzi“, a więc nie wie, jakie ono) wied 
A jak wieśniaczki potrafią szrub0 rowizi 
ceny, miech posłuży ilustracja ponit sn sta 
Oto w ostatnich Czasach zaobserwow adal 
że wieśniaczki, douoszące mleko do w, go*, 
sta, dla upozorowania zmniejszenia Rcepty 
ilości mleka u krów, przynoszą stał Boszki 
odbiorcom z każdym dniem mniej mle, iii . 
często tylko co drugi dzień, podczas "U Gdorob 
między jednym a dragim dniem, aa Wych ; 
zbywają w ionych dzielnicach. l dla p à 
pozornego braku mleka podnoszą cegś ika 26 
granic niemożliwych. Wezwa 
I dziś w Łodzi mleko kosztuje 2% | tę ka 
cznie drożej niź w Warszawie. r. R. 
Możeby referat do walki z Lich ly pos 
istniejący przy Komisarjacie rządu * Mba r 
się energicznie w sprawę tych nab!ś Jlzie 
wych szachrajstw. i x. X | awiu 
1 Same td semeton mesy m "| E. 
Pułkownik Moran rzucił się M5 E.: 
przód z wściekłem przekleństwem, * o Ka 
policjanci powstrzymali £go. Strass Riern 
był w tej chwili. Kleróy 
— Wyznaję, że zgotował mi p” ogłc 
małą niespodzianką — rzekł Holmes. hda - 


Nie przypuszczałem, żaby pan zużył: 
wał ten pusty dom i to wygodne ok 
frontowe. Wyobrażałem sobie, że bi 
dziesz pułkowniku, operował z ulich 
udzia mój przyjaciel Lestrade i jesz 
weseli towarzysze czekali na ciebie. * 
wyjątkiem tego jednego faktu, wszy 
stko poszło tak, jak się spodziewałef” 

Pułkownils Moran zwrócił się 
agenta śledczego. 

— Może pan mieć słuszny. lub nie” 
słuszny powód do zaaresztowania m” 
—rzekł=ale nie widzę przyczyny, ©. 
której mialbym być narażony na 57 
derstwa tego człowieka. Jeżeli jeste” 
w mocy prawa, niechaj bieg rzeczy bf 
dzie legalny. J 

— Coprawda, ma słuszność—rzć" 
Lestrade.—Zadnych poleceń więcej dh 
nas, panie Holmes? 

Holmes podniósł z ziemi potężn% 
strzelbę i oglądał jej mechanizm. i 

— Kapitalna broń — rzekł—cicha 
olbrzymiej siły. Znałem von Herder% 
niewidomego mechanika niemieckiego 
który ją zbudował z polecenia nicbos r 
czyka profesora Moriarty'ego. Prze 
lata cała wiedziałem o jej istnienie 
jakkolwiek nigdy nie miałem sporra 
ności przyjrzeć się jej zblizka. Poleca 
ją twej specjalnej kazał Lestra de, 

i ń j pasują. 3 | 
takża kule, które do niaj- p mara. 


EEN. 280 


mz m mu 


Magistrat wyrzuca inwali- 
dów na bruk. 


Wbrew nchwale, i to nawet Rady 
Miejskiej — Magistrat wydala tnwali- 
sz z pracy w Wydziale Zaprowianto- 
Kania Miasta, Oto zgłosił się do redak- 
Bo naszej kol. Jacaszek Antoni ze skar- 
Bi wieśnie na ohydne postępowanie Ma- 
stratu, który właśnie ostatnio wydalił 
Beech inwalidów z pracy. 
Skandal niebywały, by mieniący sią 
Ftotniczym Magistrat łódzki pozbawiał 
Fożności zarobku inwalidów wojennych. 
sMiqtają oni przecież doskonale jak to 


- „sb | Arzysz Rapalski na wiecu na Wod- 


4 dł go Rynku obiecywał złote góry inwa- 
R Teraz inwalidzi przekonali się 
s, SAPEGitnie, czego mogą się spodziewać po 
e 1« ; 
pori Ppesowskich obrońcach. Kol. Jacaszko- 
ch © Zatrzymano nawet cześć zarobku. 
git ag wydalania inwalidów wojsko- 
te z pracy w Magistracie zasługuje 
aka © ostrzejsze potępienie całego ogółu 
ze towniczego!lł 
# 
te l 
gona etr Eora 
nie 
cali © > a 
maja Ciągłe skal gi. 
ną af b Codziennie otrzymujemy skargi na 
F. p ałalność Kasy Chorych — nu jej le- 
anig E. na aptekarzy i tp. Oto znów la- 


J przed nami list robotnika, który tak 
Jisuje swoje „przygody“; w poszuki- 
SE pomocy lekarskiej w Kasie Cho- 
"w 


„Czując ostry ból w płucach i ple- 
śich ndałem się do Ambulatorjum Ka- 
SI Chorych przy ul. Piotrkowskiej 17. 
Dr, p-ni Neumark przepisała mi m. in. 
kkży proszki. Na mocy tej recepty 
leka p. W Groszkowskiego, (Konstan- 

owska 15), wydała tylko jeden éro- 
fok. „do nacjerania”. Po odzyskaniu 
Mieco sił (przy pomocy „platnych“ le- 
krstw), udałem się do apteki z odpo- 
Wiednią interpelacją. Po dwukrotnem 
Kiwiedzeniu w tym celu apteki, — gdyż 
włzor zaleeał mi przybyć „jak będzie 
n Btarszy*, a „pan starszy* znów od- 
lada} sprawę do przybycia „pana młod- 
go*„spowodowałom odszukanie mojej 


taty? Bcepty.. "W rezultacie otrzymałem 4 
| le | poszki aspiryny. I to wszystko. Pytam 
I a gi Więc, czy taką mamy mieć pomóc w 
Sza dł ©orobie za odsetki potrącane z głodo- 
dla t oh zarobków robotniczych*? 

p — Robotnik St Lə (Nowo-Zarzew- 
cens Ma 26) pisze, że w tych dniach przybyła 


„| gewana do jego ciężko chorego dziecka 
s t Kasy Chorych, p. Rozenbergierówna. 
Dr. R. zaopinjowała, Że narzie djagno- 


l uag Sy postawić nia może, że musi się cho- i poważany w szerouich kotach społe- , 
z pi poa rozwinąć, na co trzeba -poczekać | czeństwa łódzkiego pa:tor Rudolf Gund« ` 
CX (dzień czasu. Wobec tego kol. L., w lach zmarł nagle wcz raj. 
dwie o życie dziecka wezwał d-ra Jo- — Z pól. Z powodu chłodów, jakie 
Al j który skonstażował u chorego zapa- panują od sąeregu dni rolnicy pospiesza- 
t nfo płuc i zalecił odpowiednią kurację, ją +e sprzętem reszty okopowych. W 
się M Rożżafony robotnik kończy listswój | miejscowosoiach podmiejskich płacą obe- 
m, U frazami sprawiedliwego oburzenia, że | enie od kopania po 1600 mk. dziennie, 
trass “Kasy Chorych przyjmowane są tak Większość rolników drobniejszych sprzęt 
lerne siły lekarskie, jak p, Rozenber- | okopowych już ukończyła, natomiast 
mi p” równa, Dzięki takiej „pomocy* dziecko | dwory mają jeszcze kartofli eraz march- 
imosi Kogłoby umrzeć, gdyby nie istotna po- wi i buraków do sprzętu wielkie obszary, 
użyt” a postronnego lekarza. Teraz dopiero można stwierdzić z 
s okł całą pewnością, że kartofle w r. b. obro- 
to bł RR TZT AAC AREA dziły świetnie. Na lepszych gruntach 
 ulich d e pt trafiają się wśród kłębów okazy po 2 i 
i jef p pół tunta). i - 
bie. 2 fi (ADU GIL — Podziękowanie, Tow. ŚSchldsse- 
wszy sa a rowskiej Przęazalni Bawałny i Tkaini w 
walet K i d k, Gathot ofergwalo NA„EGca Gorarala 
sia 0 F; Majewskiego, Dowódcy Rorpusu z” 
gA- BIĘN arzy: f ta kwotę 500 tys. mk. na Inwalidów 
ub nie” Dziś  Maksymiljana wojennych. 
R Jutro Edwarda Za dar ten sklada Szanownym Ofia- 
y, dlé „| Wschód słońca, 6 m. 38 | rodawcom, oraz Dostojnemu Pośredni- i 
a szy Zachód „ 6 m. 12 | kowi sargaczne priala apin: eTowa: 
jeste” Wschód księżyca 6 m. 14 rzystwo Opieki nad Inwalidami. Preses: 
czy bf p F Ksiądz Wiktor Bilski. Członek-atkretarz: 
i Czwartek az a m. 68 ! Stefan Korn. 
| radi x 
cej dla GI] 
zz i Pierwszy raz w Łodzi, 
otężnś Największe w Łodzi y 
cicha Í 
nrdorð o 66 
ckiego E? i RR I 
abos£ F LO KĘ s it 
Przeź $ i U bi 
nieniw 5 87 
posob” 
lacan Konstantynowska 16. 
ide, 
© m. COSSOSOSOGOSOSDSO | 


zz 
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` iębiorstw pracodawczych 


TUSZ" « 


— Nowa podwyżka oscbowej taryfy 
kolejowej. Z dniem 1 listopada r. b. 
wchodzi w życia na wszystkich nor- 
mel”otorowych liniach kolei państwo- 
wych oraz takie! linjach kołei pry- 
watnych, pozostających pod zarządem 
psństwa, stuprocentowa podwyżka wszy- 
stkich opłat zawartych w taryfie oso- 
bowej i bagażowej. 

Tem samem wynosió będzie cena 
jednostkowa za przejazd w I klasie 
pociągu osobowego na odiegłość do 200 
klm. — 20 mk., na edległość od 201 do 
300 klm. — 16 mk., zaś na odległość 
ponad 300 klm. — 12 mk. od osoby i 
kilometra, W kłasie il liczy się ceny 
podwójnie, a w I potrójnie, doliczająo 
za użycie pociągu pospłesznego 560 proc. 

Najmniejsza należytość opłacana w 
pociągu za zgłoszoną, czy też niezglo- 
ezoną jazdą bez biletu wynosić będzie 
2 tys. mk., a dodatek za pobierane do- 
płaty w pociągu 400 mk. Bilet perono- 
wy kosztować będzie 200 mk. 

Stuprocentowa podwyżka obejmie 
też opłaty za przewóz bagażu i przesy- 
łek nadzwyczajnych (ekspresowych) oraz 
za przewóz czasopism, broszur i książek 
pociągami osobowymi. 

Natomiast bilety okresowe (mie- 
sięczne, sezonowe i roczne), miesięczne 
bilety dla uczniów i tygodniowe bilety 
dla robotników ulegną wyjątkowo tylko 
50-procentowej podwyżce. 

Szczegóły podwyżki taryfy 
rowej nie są jeszcze ustalone. 

— Państwowy podatek dochodowy od 
uposażeń służbowych i wynagrodzeń za 
najemną prącę, -J1 Urząd Skarbowy w 
Lodzi w tych dniach przystąpił de kon- 
troli i ustalenia listy praedsiębicrstw 
i instytucyi pracodawczych (państwo - 
wych, komunatnych i prywatnych), któ- 
re nie wykonywują przepisów zawartych 
w art. 25—28 Ustawy z dnia 4 kwie= 
toia 1922 gr. o państwowym podatku 
dochodowyra w cełu pociągnięcia. win- 
nych do odpowiedziałności. 

Przytem wyjaśnia się, że art. 28 
wspomnianej Ustawy nakłada na zwierz- 
chników wszystkich instytucyj i przed- 
obowiązek 
poźrycania od 1 llpca b. r. podatku do- 
chodowego zatrudnianym tam pracowni- 
kom i wpłacania potrącanych sum do 
Kaey Skurbowej nie później 
momentu uskuteoznionego potrącenia. 

Wszelkich informacyj w sprawie 
technicznego wykonywaDia powyższej 
Ustawy osoby zaiuteresowane mogą za= 
sięgnąć w Ii Urzędzie Skarbowym w 
Łodzi (ul. 6 Sierpnia nr. 6) w godzinach 
biurowych. 


— Skon 


towa- 


pattora Gundlacha. Znany 


Dramat w 6 sitach według słynnego dzieła ame- 
rykańskiego VERNEEO — EMERSÓN HOUGH'A. 


14 dni od 


> Urbankiewicz (Trębacka 28). 


„PDRACA”—12 października 1922 r. 


— Z Rady Miejskiej. Dziś wieczo- 
rem odbędzie stę w drugim terminie po- 
siedzenie Rady Miejskiej z porządkiem 
dziennym z dnia 10 b. m. Zgodnie z 
regulaminem obrad posiedzenie to pra- 
wormocnem bedzie bez względu na licz- 
bę obecnych. bip 


— Z Kasy Chorych. Rozporządzeniem 
Min. Pracy i Op. Społ. z d. 7 b.m. mia- 
nowany został komisarz powiatowych 
Kas Chorych w Wojew. Łódzkiem dr. E. 
Giebartowski — komisarzem Kasy Cho- 
rych m. Łodzi, zaś dotychezasowy ko- 
misarz tejże Kasy p. Gallas — p. o. dy- 
rektora w łódzkiej Kasie Chorych. 


— Zdlikwidowanie odświerzbiarni. Z po- 
wodu małej liczby zachorowań, miejska 
odświerzbiarnia zostaje z dniem 1 listo- 
pada zlikwidowaną. Czynności tej in- 
gaci obejmie ambulatorium na Bału- 
tach. 


— Skutki brawury. Renik Jan zam. 
przy uł. Szarej 16, wskakując do wa- 
gonu tramwajowego w biegu uległ u- 
szkodzeniu 8 palców u prawej nogi. 
Wezwane pogotowie ratunkowe, po u- 
dzieleniu mu pomocy lekarskiej, od- 
wiozło go do szpitala Poznańskich ‘przy 
ul. Targowej. łot 

— (Chorcby zakaźne. W czasie od 1 
do 7 b. m, zachorowało w Łodzi nà ty” 
fus brzuszny 47 (zmarło 2; na grużlicę 
zmarło w tym ezasie 21 osób. 

Wypadków zachorowań na tyfus 
plamisty nie notowano. 

— Fomysłówa oszustka Mala Polak, 
zam. przy ul. Solnej 6, oddała niezna- 
nej kobiecie rzekomo zamieszkałej przy 
ul. Marysińskiej 12, do wykończenia 60 
sztuk chustek wartości 400 tysięcy mk. 
Jak się później okazało, wyżej wymie- 
niona podała fałszywy adres, a chustki 
sobie przywłaszczyła. lot 

— Usiłowanie samobójstwa. Dnia: t0 
bm. przy ul. Nawrot 81 około bramy 
znaleziono leżącego Emila Harkwartę 
lat 68, który w celu samobójczym po- 
derżnął sobie nożem gardło. Przyczy- 
ną rozpaczliwego kroku desperata — 
brak środków do życia. Wezwane na 
miejsca wypadku pogotowie ratunkowe 
po udzieleniu nieszczęśliwemu pomocy 
lekarskiej, -odwiozło go w stanie ciąż- 
kim do szpitala Poznańskich przy ul. 


Turgowej. 
— W parku ŻZródliska w celu sa- 
mobójczym mapił się trującego płynu 


Władysław Szwanke, zam. przy ul. Juł- 


jusza 28. Pogotowie ratunkowe cd- 
wiozło desperata do szpitala przy ul. 
Drewnowskiej. lot 


— Walka z pijaństwem. Za 'zakłóce: 
nie spokoju publicznego w stanie nie-, 
trzeźwyni pociągnięci zostali do odpa= 
wiedzialnosci: Feliks Sobolewski (Pos 
morska 148), Władysław Stasiak (OQzor- 


ków), Stefan Olosiak (Fijałkowska 17), ; 


Teodora Nowakowska bez stałego miej-' 
eca zamięszkania, Józef Lorenc (Płocka 
10), Franciszek Jankowski (Nowaka 10), 
Ignacy Smolewski (Łagiewnicka 33), 
Zygmunt Kowalski (Zawiszy 32), Kazi4 
mierz Durka (Aleja r Maja 23) i Józef 
bip. 


Tentr, Mnzyka | sztuka. 


Teatr Wiejski, 


Dziś t j. w czwartek Teatr Miej- 
ski daje arsywesołą, cieszącą się nie- 
zwykłem powodzeniem kom. B. Wina- 
wera p. t. „Roztwór prof. Pytla*. 

W piątek dla Zrzeszeń rob. i int. 
kom. „Wąsy i peruka“ — J. Korzeniow- 
skiego. 

We- wtorek premjera: arcydzieło 
Ibsena „Peer Gynt”. Przepiękna nowa 
wystawa. Orkiestra Symfoniczna W 
roli tytułowej Karol Adwentowicz, Re- 
żyseruje dyr. H.: Barwiński. 


Cezielni sna 63, 


niesionych Zosztów produkcji. 
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Teatr „Scaia*, 


Dziś t. j. w czwartek, pelna melo- 
dji i humora operetka Kulmana pod ty- 
tułem „Dziewczę z Holandji* z p. Jalją 
Qodlewską w roli Księżniczki Jutty. W 
akcie H „taniec holenderski“. W piątek 
premjera fascynującej operetki Kal- 
mana „Księżniczka Czardaszka” w wy- 
konaniu doborowych sił personełu. Re- 
żyseruje Tadeusz Wołowski. W akcie II 
taniec klasyczny. 

Powyższą operetką dyrekcja koń- 
czy cykl przedstawień w teatrze „Scala“, 
poczem zespół udaje się w turnóe, 0- 
statnie dwa przedstawienia odbedą się 
w Pabjanicach w dniach 16 1 17 b. m. 
(poniedziałek i wtorek), Odegrane zo- 
staną „Księżniczka OCzardaszka* i „Ba- 
ron Kimel% 

| — m—rE 


Z ży organizncji R. P, R. 


Zebranie Zarządu Wojee 
wódzziego BPA, z przedstąm 
wicielanii Qkręgowych 
Komitetów Wyborczych. 


W sobotę o godz. 7 wiecz. w Kiu- 
bie (Piotrkowska 91) odbędzie sic sa- 
siedzenie Zarządu Wojewódzkiego NPR, 
na W-two Łódzkie, na które obowiązani 
są przybyć: è 

1) Członkowie Łódzkiego Zarządu 
Wojewódzsiego NPR, 

2) Przedstawicieie Okręgowych Ko- 
mitetów Wyborczych: a, Łódź, b) Łódź 
powiat, Łask, Sieradz, e) Piotrków, 
Brzeziny, ć) Konin, Koło, Łęczyca, Slup- 
ce, e) Kalisz, Turak, Wieluń. 

3) Przedstawiciele Polsiich Zw 
Zawodowych. 

Porządek dzienny: 

1) Sprawozdania z Ożręgów | de- 
zydaraty. 

2) Praca azitacyjna w O\hregach. 

3) Techniko wyborcza. 

4, Sprawy finansowe. 

5) Wolne wnioski 


Dzieluica Bałucka. 


W czwartek, 12 bm. zebranie Za- 
rządu, dziesiętnizów, delogatów fabrycz. 
i Komitetu Wyborczego w Dzielnicy 
Bałuckiej, w Klubie N. P. R. przy ulicy 
Franciszkańskiej Mł 58. Sprawy ważlie, 
pożądana obecność wszyctkich o godz. 
7. wiecź, 


Koło Prac. Misjskh. NPR. 


Dziś, w czwartek, 12 bm. o godz. 
7 wiecz. w Klubie (Piotrkowsku 91) od. 
będzie się zebranie Zarządu wraz z do- 
legatami. 


Caa 


Ruch wydawnicze, 


Przeglad włókienniczy. 


Nadesłano nam M 1 ` „Przeglądu 
Włósienniczego*, dwutygodniza, wycho- 
dzącego w Łodzi. Numer ten zarówno 
pod względem doboru śreści, jak układu, 
doskonaiych ilustrecyj | wogóla szaty 
zewnętrznej, przedstawia się bardzo do- 
datnio. 

Redakcja i adminietracja nowsgo 
wydawnictwa mieści cię przy ul. Za- 
chodniej 41. Pisma podpisują pp. W 
Jesień ! dr. L. Kirkien, jako redaktor 
działu ekonomicznego. 


Z giełdy warszawskiej. 


Notowane: Dolary 10.260 
Marki niem. 4.2) 
Pranki belg. — 
Fun. sterlingi 43260 
Franki szwajcarskie 1906 
Franki franc. 802 
Korony 16, 16,00 
Korony czeskie 352 


Ostatnie słowo amerykańskiej techniki, 


„BROKEN COIN? | 


czyli y; Tajemnica miljardowych Skarbów! 
Eddie Polo, Hugo Lubek i Małgorzata. 


Film ten foza wyjątkową treścią i wystawą, obfituje w niezwykłe potężne bałalistyczne momenty porywające wyobrażnię lods- 
$| ką, nie llezge bajecznych karkołomnych tryków, akrobatyczno-sportowo-atlotycznych I rekordowej walki amerykańskiego boksu, 
na któro zdobyć się mogła jedynie amerykańska wyrafinowana technika Xinematografiesna, nie licząca sigis wysokością pa; 


—_ „PRAC A”—12 pażdziernika 1922 r. 


Di SWI SEP OWO g 
= $ WU 4 > | Hi "At Ą f - = 
<B zę | | a 
= Dzis I Areydzielo lącznych wytwórni Pathó--Jermoljew w Ka z 
va- Premjowana pięk FU w wytwornym nastrojo- = 
3 ność roayjska= i ata ia Kowanko wym dramacie w 6 aktach. A 
ASM i 
Ya z Z 
= I | 7 3 
„lo preludjum Chopina” f 
E Orkiestra pod dyrekcją p. M. LEWAKA. = 


ZWANA KOK JA kufa y PAK 


r 


Przaa wieki szerzy się jej sławy echo, 
Choć urodzona pod ubogą strzechą, 


pO 
z 


Przez czar piąknosol | kobiety spryt 
Z niziny nędzy wdarła się na azczyt, 


mOT TO: 


Na przebujowę 


ustepów w. koszarach 


10 p. K. a. p. przy ul. Św. Jerzego Nr. 10, Kier. 
Rej. Inż.-Sap. Łódź, Nowo-Targowa Nr. 18, ogła- 
sza póstępowania ofertowe, 

Wzywa się ubiegających na dzień 14 paź» 


dziernia między godz. 11 a 1, celem otrzy- 


sprzedaj fi nanniaktnowych i galanteri 
Jan UWinkopf 


142, Piotrkowska 142. 


2566—83 


G MEW. 21 leż 


pierwszorzędnych Zakładów Stolarskich za- 
granicą. Zobowiązujemy się za roboty wyko- 
nane w naszym zakładzie udzielać gwaran- 
cji za solidne wykonanie następujących robót: 
i 


Roboty Meblowe: Roboty budowlane: 


Odnowienia mebli 


KRZYZOWSKI i S-ka Górny wyso 


| Restauracja „ŁODZIAN INKA” 


właściciel FELIKS SERWAŃSKI 


Cony przystępne!!! 


145. 


BENEDYKZA M 1. 


Dr. |. SZREIBER 


Choroby chirurgiczne. 


Powrócił. 
Choroby skórna, dróg moczo* 
wych i weneryetna 
ZIELONA 8 (12—1 i (DBA 


Kszlałtąre Iwiątka Kobiet Polskich, 


w poniedriałek, wtorek, środę í czwartek b j. od © do 12-go 
paśdzieratka włącznie w lokalo Zwiąsku Piotrkowska l04a 
od 6-ej do 7-ej wiece. 


Ceny przystępne!!! 


CO E OA TOCK TETA 
Lecznica ohccók zębów 


Lekarza-dentysty H. PRYUSS 
Piotrkowska (45. 


POMORSKA 7. 
Przyjmuje od 8 dọ 5 po pot. 


(r. W. Łegunowski mam 


Choroby skórne 1 wenaryczna. 


E. KOPROWSKI 


Piotripweka 35. 
Goda. przyjęć od 10 — 3 


fod 4 — 7, prócz niedstal. 


Wydawsa Zarząd Wojewódzki N. P. E Tłoczono w drukarni Praca“, Przejazd b. 


i wenerycznych. 
Piotrkowska 50. 
Przyjmuje: od 9—11 1 od 4—7 


Dr. med. 


Artur Banasz 


MONIUSZKI Ne 11 
przyjmoje od 5 i pół —7 sp. p. 
Niedziela od 10-12 


Dr L. PRYBULSKI 
POWRÓCIŁ, 
Specjalista 
Chorób skórnych, włosów, 
wenerycznych, moczopłcio- 
wych, leczenis śwlatłam 
(lampa kwarcowa) 
od 0—2 i 5—8 od 4—8 
dla Pań 


przyjmuje wszelkie obsta- 

unki w zakres gorseciar- 
stwa wchodzące!! 
Kipa na a piątro. 


Heble UI 


piorwazam pięłcem, 
SIERNKIEWICZĄ 59, 
oficyna, drugio wejśote 
deugie pietre, miesz, 28. 


lokal, szyje po bardzo zez 
cenie Paita od 12000 mk, - 


stjumy od 15000 mk. Cegiolcj 


na 47, front, „W e 


CEI ARA ch 


Najtaniejił 


Kupłć 1 najlepiej „prady 
można dbrączki ślubne, 


plesécisnki, zegarki, oras pA | 


r 5 s Urolog erobę męską w eklopis ¥ 
mania warunków umowy i ślepych kosztorysów uL Piotrkowaka Nè 66, choroby nireki po MATINS ia 
i I = Peleca obficie zaopatrzony bufet, doborowe trunki I kuchnię zdać 2 kie w. RUTKOWSKIEGO 
prowadzoną pod osobistymi dozorem gospodarza. Główna 23, 


EZEREN I 
Modlę | pradai 


sypialnio, stołowe, oroad 
kuchonne, szafy, łóżka, krí 
wiedeńskie oras wazystk o 
wchodzi w zakres mebla 


BG" [la kiaoy robotniczej. “yg EAA UYAT tad th e KIE „AB teg 

ża plomkowani iania aabć ZĘ eny konkurencyj osi 

p r Eae A ana qi Snów ORT Pouko aka it k 

racownia gorsotów iotrkowska N 10% 

ZAKŁAD STOLARSKI I: SZUWACHEA grali AS 2 N. KĘDZIERSKIEJ ERZE tal 
został otwarty i podzielony na dział Budo- ; - - nl. Piotrkowska 132 6) 55 
wlany i Meblowy pod kierownictwem zdol- PAT GRE Józel SZWAJŚCR i-afe BIEL) font Ogłoszenia drobne 55 
nego fachowca, byłego Majstra i Kierownika Godz. przyj: 6—7, w niwdk, akuszerja i chor. kobieca. D (mięciowi Stanieławow! w b 
; święta od 11—1 po pol driouo portfei, z dow9 4 


osobistym, wydanym w Pab i 
cach i kartę zwolnienia z v 
drimierza- Wołyńskiego. 209 


Potrzebne panie 


do szydełkowej roboty, Sie” 
wieza 33, H. Ifnińska. 


Urządzenia pokojowe, Drzwi i okna, SIENKIEWICZA 9. Przyjmnje ty 12 do 2 po pot RETITOCHATY 11-- 18 
s sklepowe, Podłogi, pont: od 6—7? pp. DERO GD saer j i Ja urlopowania oča, 1905, Tyt ni 
-  zjętsany go „beiacajeponizek, Di MOM ima ye pare ćwnicji i 
" aboratoryjna, Okna wystawowe, - TESTYSTA ty. Prosimy ozwróconie bacz- Łodzi. szereg, Ciszows pi 
Dekoracja, Schody, TY nej nwagi, żo drugie piętro Stanisławowi. p 
Reparacje, Lamperje. Dr. E. SONENBERG mioma niż wspólnego z 


Ślusarze zatrze 
ul. 28 pul Strzel. Kaniow> 


k 47 (dawniej Ludwiki). 4 
Redaktor odpowiedzialny PAWEŁ URBA NIAM: 


Aino’ Spółdzielni |- Olśniła genjusz sławnego malarza, 
Spętała sorco stratega—inocarza, | 
Najniękniejczy film świata! 
Pracowników PaństWOWYCH ARR |: 
U talny dramat w 2 sb 
. serjach i 12 akt. pono 
(Dałina Szwajcarska) ilustrujący przygody najpiękniejazej kobiety XVIII wieku, córki biednego wyrobnika, Emmy Lyon, późniejszej Lady Hamilton, K 
s y > W rolach głównych orar romans Je 2 Ai admiratom z Ef 1 PAi ARPO A Trafalgaru. ace, | 
ro a 9 1 

| ul. Sienkiewicza Ne 40. potęgi SCR Liane Ha'd lantion. Werner Krauss iamilton. Coarad Telit rał Nelson, Reinhold Styncel erdynami IV Zw; 
y Początek przedstawień w soboty, niedziele i święta o godz. 3, w dni pów*zednie o 5 p. p., ostatni seans o i: 15 w. r. E 
| iz i UWAGA: Dla Członków Gpółdz. P ików Państ h zniżka 50 . 
Dziś i dni następnych. Dla a urzędników Padstwowych 25 ARE OP ALON: EHD. 1 AA? eh 
z w wicie 
recz stron 
i Egzystujący od i902 roku, J czmień alon || Dr. med. BRAUN KU PUJĘJ m" 

Z kł d J bil rski -23 Ç p y; Speojalista płacę 100 proc, drozej za i 

J 5 ty, ta 
i aKia UuDIIE W każdej ilości poleca Stowarzyszeniom Spo- O Mole ate ma PY, kepy AET ub peze: 
F D BOW SKIEGO żywców i Kooperatywom, mechaniczna pa- Przyjm, 10—1, 5—8, panie 6—8 0 gag zee. le jad użyte Rz 

Ó larnia kawy Zjednoczonych Kooperatyw Łódz- Południowa: 23. oficyna, Lp m. 18, L. Milow 
Łódź, ul, Piotrkowska 186. A kich, 6-80 sierpnia v A CE ea Era mor 
Wykonywa wszelkie roboty w zakres biżuterji rzyjmujemy kawę I zboże do palenia, = . mier 
|, wehodzące Dr, Dutkiewicz RAGIEC DANSÉ taho 
Robota wykwintna. _ 2891-16 Ceny niskie. = | ordynator Szpitala Miej: KRAUIEC DANS Eo 
lapiiy Bd Karta WIECZ050WO Handlowe | Opólne- skiego dla chorób skórnyo KREM modeli, nki sj pari 


